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Porozumienie 4 państw 
zarysowuje się w sprawie Austrii 

Nowa faza konferencji zaste,pców Czterech Ministrów 
Rzecznik Foreign Office w sprawozdaniu z konferencji zastępców ministrów 

spraw zagranicznych w sprawie Austrii podkreślił, że po posiedzeniu ponle· 
działkowym za1stniała nadzieja na ostateczne porozumienie pomiędzy przedsta· 
wlciełami 4 mocarstw w sprawie własności poniemieckiej w Austrii. 

Jak wiadomo, dotychczas brak porozumienia w sprawie własności ponie­
mieckiej był głó ą przeszkodą dla zawarcia traktatu pokojowego z Austrią. 

Delegaci państw zachodnich, po kilku 
tygodniowym nieustępliwym stanowi­
sku w tej sprawie, oświadczyli, że skłon 
ni są obecnie do podwyższenia propono 
V{anej dotychczas sumy 100 milionów 
dolarów. 

N We wtorek zastępcy ministrów spraw a wstępie posie poniedziałko-1 Związkowi Radzieckiemu za ustąpione 
wego delegat brytyj oświa._dczył, że na rzecz Austrii przedsiębiorstwa ponie ?agranicznych zbiorą się ponownie dla 
gotów jest poczynić powajne u ępstwa mieckie. kontynuowania obrad. 

W~~~~n~M =Z~--.-------------------s-----------
;el~~:~w~:yr;i~~~~~~r~p . o z~;~~~ I s 1 I y p o k o 1· u w u A r o s n ą 
kowi Radzieckiemu 45 - 48 p . ro- j 
dukcji nafty w Austrii. Początka - Wv - k- p Forrest a I a n·1e odnoszą 
dania radzieckie wynosiły 60 proc. 4!J a I ! • ,.. 
produkcji, Po odbycia dyskusji w poządanegO przezen 5kUlkU 
sprawie wszystkie 4 delegacje zgodził . . 
sie na r'i.astępujące warunki: ew Yorku donoszą, ze deputowa- obrony Forestalla o potrzebie wprowa-

- · . . n amerykal'1skiej Izby Reprezentan- dzenia obowiązkowej służby wojsko· 
k" 1) ZSR;R. otrzyma zakłady pomemie.: tóvl ie~ia partii rob~tniczej Marco wej, fl1siące łudzi wstąpiło w szeregi 
.... 1óe1:dzzi'ektoryC'h 58 - 600 ,~rk~c.dprod,ukdlc11 Anton 'wtadczył na wiecu przedwy-1 tneciej partii. 
.., . na rzecz n~z 0 owan a borczyn, te ruch Wallace· a jest jedyną . . . .. 
ZSRR; siłą w Sta Zjednoczonych, przeciw- Wall~ce podkresl1ł kon11~cznosc _ut'.zy-

2) Okre::: ważności Jwntraktóv,• będzie stawiającą wojnie. V/ollace "-ta.; I ywa111a tlobryeti stosunxow ze Lwią 
wynosił 10 lat dla istniejących już za- stwierdził, że rzemówieniu ministra kiem Radzieckim. 
kładów. Rafinerie, których zdolno~ć pro 

Pod nas1em 
zjednoczenia 

(Kr.) Na wspólnym, trzecim z kolei, 
;JOSiedzeniu Komitetów Centrałnych Pol· . 
skiej Partii Robotniczej i Polskiej Partii// 
Socjalistycznej przywódcy obu partii u­
znali jednozgodnie, że nadszedł czas ~ 
właściwy do stworzenia jedności orga-
11kzne j polskiego ruchu robotniczego. 

Fakt ten, który będzie miał historycz­
ne znaczenie w dziele utrwalenia w Pol· 
sce demokracji ludowej, musi napeinić 

radością każdego szczerego demokra· 
tę. W obliczu coraz gwałtowniejszej o­
fens}1wy reakcji mi~dzynarodowej, idą· 
cej do walki pod sztandarem nc1jbez· 
względniejszego irnper:alizmu ameryk&Jń 
skiego, świat prncy musi jak najbardziej 
tac:eśnić swe szeregi, aby w oparciu o 
sojusz ze Związkiem Radz:eckim, stwo­
rzyć opokę, o którą ro.:biją się wszelkie 
zakusy najmitów kapitałi:zmu światowe­
gc. 

A stać się to winno tym bardzie}, ź• 
'<ażdy w~w:adomiony człowiek pracy w 
?olsce, zdaje sobie sprawę, że nic nas 
nie dzieli, a wszystko nas łączy. Ł:tczy 
obie partie całkowita wspólność pos;lą· 
dów na naszą politykę zagraniczną; łą· 
-;zy zdecydowana wola do walki z reak­
cją wewnętrzną i bandytyzmem kontrre­
wolucji polsklej, łączy wreszcie wspól· 
w pogląd na drogi wiodące do łe-ps1eJ 
~zczęśliwszej przyszłości wszystkich lu­
~zi pracy w naszej Ojczyźnie. 

Jak powiedział wicepremier Gomu1ka 
\".'.?sław: „Nową, zjednoczoną partię ::>u 
d-..:ją i zbudują tak członkowie PRR jak I 
PPS. Jedność organiczna nie oznacza by 
najmniej wchłonięcia PPS przez PPR -
jak mówią n:el<tórzy pepesowcy, - lecz 
stwarza nową, większą i silniejszą par­
tię, w której wszyscy członkowie korzy­
stać będą z równych praw i muszą mieć 
~ówne obowiązki." 

Hasło to z radością podejmuje cafy 
§wiat pracy. Pod tym hasłem obchodzić. 
będziemy tegoroczne święto robotnicze 
1 Maja. Pod f~'m hasłem przyczynimy się 
wszyscy do wzniesienia nowego wii:ł 
lciego budynku w stolicy, który bitdzie 
siedzibą centralnych władz klerownl" 

dukcyjna wynosi obecnie około 420 ty­
sięcy ton rocznie, przejdą na własność 
Związku Radzieckiego. 

We wtorek delegacja brytyjska złoży 
na piśmie dokładny projekt porozumie-

Polic1 rzec iw rządowi--r..zyc-..h zje-dnoc-zonej-parti-i. --

a trac:e antyrz.ądowe w E1(11c!e Straik W An,lii Burzrwe dr 
nia. W Aleksandrii i ł{airz ~a od Do strajkujących polidantów przyłą· 
Przechodząc z kolei do spraw włas- dwóch dni strajk policjantów, żądają- czyli się robotnicy zakładów wtókienni· 

ności poniemieckiego towarzysh\'a że- cych podwyżki plac. W związk s ym czych oraz młodzież a?r.ademicka. W 
1!lugowego na Dunaju .. delegat radziecki rząd powołał wojsko do pełnienia słui-, wielu miastach Egiptu odbywają się bu 
Koktomow oświ.adczvl, że jest skłonny hy policyjnej w kraju. Wczoraj od- rzli monstracje antyrządowe. 
do kompromisu w tej sura,vie. działy wojskowe zaatakowały g-mach po Ludnoi;c solidaryzuie się ze sfraiku:ią-

Delegaci państw zachodnich zażądali ' Iicji. Podczas zajścia kilka osób z stało t'yini. W eh rzą<i<nP·cl1 uważa się. 
pewnego czasu dla nrzestudiowania no· ciężko rannych. 
v.;-ych propozycji radzieckich. 

Na posiedzeniu poniedziałkowym .pd­
ruszono również kwestie odszkodow<>·· 
pieniężnych, jakie Austria ma zapfacić 
llłllłllłllłllllll łlllllllllllllllllllllll lłłłllllllłllłłłlłłłlłllllllłłllłllllłllllllllll 

Węgry obchodza 
trzec· ą roczn· cę wnwolen·a 

Naród węgierski obchodził uroczyście 
trzecią rocznicę wyzwolenia od jarzma 
hitlerowskiego. W uroczystości wzięli 
udział liczni goście, m. in. wyżsi ofice­
rowie radzieccy. Generał Kurasow wrę· 
czył generalnemu inspektorowi armii 
węgierskiej sztandary węgierskie ode· 
brane Niemcom lub węgierskim faszy­
stom, a stanowiące cenne pamiątki his· 
toryczne. 

Kat Wybrieża 
Foerster jak kaidy 

rowski zrzuca wi 

sadem ... 
dniarz hitle­
na innych 

W dniu .S kwietnia w wielkiej sali Pań nosc całe i administracji niemieckiej na 
stwowego TE'atru w Gdańsku rozpoczął obszarze Pomorza. 
się proces Alberta Foerstera N;:i dlu~o Na zakończenie S\\'C'!!O Dr7emówienia 
orzed godziną 9 sala wypełniona byla po prokurator Siewierski c:twierdzil, iż krzy 
brzegi. · / wdy doznanej przez Polaków od Foerste-

Mowę oskarżycielską wvgłosił pro ku- [ ranie wyrówna na isurowsza nawet kara. 
rator Siewierski, który powiedział m. in. Foerster w swoim przemówieniu o­
Wplvwy oskarżonego były tak wielkie, bronnym usiłu ie bronić sie starą meto· 
iż nie rloouszczal on do obejmowania od- dą swych poprzedników, pole!!'1 iacą na 
powiedzialnych stanowisk przez partyj- wykr~tach i zrzucaniu odpowiedziali'ości 
ników przysyłanych z Berlina. N a Foer- na tych hitlerowców. którzy już nie ży.ią 
stera spada odpowiedzialność za działa!- bądź też nie są jeszcze schwytani. 

Dolkl~~e,~1~z~!~,a~:P.1~~slynfr ,,Niema różnic między nami" 
w dniu wczorajszym doszło do pierw lnauguracia wspólnego szkolen·a PPR i PPS 

szej wielkiej bitwy między arabską W dniu wczorajszym został zainaug-u-1 dnoczeniu obu partii mówca powiedział 
.,Armią wyzwolenia" a Żydami na po· rowany wspólny kurs szkoleniowy człon· m. }n . • ,Nie .ma r?żnic .w łi!l}i .n~szei µoli­
łudniowy wschód od Haify. Oddział ków PPS i PPR, zorg-anizowany _ Zi;?'O- t~k1 z~!l~amcme1, trdY7: dz1s. 11;1z. cały na­
„Armii wyzwoleflia" złożony z 1500 dnie ze wskazaniami Komitetów Central- rod .w1dz1 w. ZSRR n.a 1~otezme1s~eg<? o­
uzbrojonych Arabów irackich, syryj· nvch obu Partii. przez Komitet tódzki bronce pokC!!U, na<;ze1 ~1Ppoclle;\!łosc1 1.n~ 
~ktch i libańskich zaatakował zniena· P-PR . I( •t t W . . d k" PPS 1 szych P.'ramc 7achodmch. Nie ma 1uz 
eka kolonię żydowską. . 1 Komi e dbol1ew? z 1 

1
. - Cnautg-u

1
- też zasadnirzvch różnie miedzy oartiami 

. . . . . rac 1a ursu o Y a s1e w au 1 en ra • w nakreślaniu cJróir rozwojowych nasze· 
r:ra.r.mdmęc~ Żydzi zorgam~owah. "". ne.i Szkoły PPR. przepełnionej po brzel!i iro przemysłu, handlu, nasze2"0 ustroju 

krotk.1m czasie obronę .. w wymk~ ktoreJ kursantami, aktvwistami obu Partii i za- rolnef(o. 
zadal~ klęskę_ na~ast~1kom_. .ofi~ry po pros7.onymi !!Ośćmi. Różnice. iakie chwilowQ istniały, :ro­
strome Arabow s1ęgag dz1es1ątkow za· 1 Z ramienia PPR zebranie zagaił ob., stały usunide. Mamy jectną koncepcję 
bitych i rannvch. Straty Żydów są nie- Hyra. po nim wvqłnsił orzP111ówienie se- uaktywnienia sojuszu roboi.niczo-chłop· 
znaczne. kretarz CKW PPS Cwik. Mówiac o zie· skiego" 

Wczoraj rano wybuchł strajk 20 tys. 
robotników brytyjskiego przemysłu sa· 
mochcdowego, którzy żądają podwyżki 
płac. Z żądaniem tym robotnicy wystę· 
pują już od listopada ub. reku. 

tVa lki \V Grec ii 
W ostatnich dniach toczą się w Epi­

rze, Beocji i Macedonii zacię1,e walki 
między grecką arm~ą ludo·wą a \Vojsko­
mi królewskimi. W Epirze, gdzie woj­
ska rządowe prowadziły w czasie zimy 
ofensywę, która załamała sir; wsk11 tek 
8poru wojsk demokraLycznych, obecnie 
od 6 dni toczą się boje. 

Monarcho-faszystowskie wojska wsple 
rane są przez jednostki zmotoryzowane 
i lotnictwo. 

Rozgłośnia Wolnej Grec.ii podała do 
wiadomości, że rząd generała Markosa 
na wniosek ministra sprawiedliwości 

uchwalił dekret o wymianie monarcho· 
faszystów na obywateli greckich o demo 
kratycznych przekonani::tch, przebywa­
jących na terenach podległych rządowi 
ateńskiemu. 

·przemysł francuski 
zagroż >ny przez plan Marshal a 

Wczoraj rozpoczęła się w Paryżu ~on 
f .~encja światowej Federacji Pracy. Fe­
deracja uchwaliła rezolucję o koniecz­
r.-:.5ci obrony przemysłu francusk'ego 
przed ekspansją amerykańską. 

Rezolucja stwierdza również, iż plan 
Harshalla zagrcża rozwojowi pr:!e"'(ly­
słu europejskiego i stawia kraje euro­
c Jiskie w obliczu oroźbv bezrobocia .• 
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An alf abetyzm-t 
Ministerstwo Oświaty orzystapiło energicznie 

wania tei pozostałości lat przedwoiennych 
do likwido­

i okuoacU 
Na mlejsc:u gdiie powinien być pod- tów przy ul. Żeromskiego 68, Drewnow- liczby anaHabetćiw jest dla nas t!r<ską 

pis - widzimy krzyżyk. Fatalny zna~, że skiej 88, Sienkiewicza 46 i Piotrkowskiej społeczną. 
człowiek, który go na takim czy innym 115. Nauka odbywa si~ w godzinach po o:atego toż, ci ws ·z„rscy, których d~ie­
dokumencie postawił, nie umie pisać, poludniowych i każdy kto pragnie 1Ju- cinne i młode lata upłynęły w tai< c:~ż­
Jest analfabetą. czyć się czytać i pisać, każdy kto roz'..l- kich warunkach, że nie mogli się ucsyć, 

Prz~-czyny, dla których rnarny w kraju mie, że w imię własnego i 09ó!nego rjo nie mają powodu wstydzić się, że w e· 
tar znaczną liczbę dorosłych analf:ibe- bra musi pozbyć s'ę fałszywego wstyLJ dy nie chodzili do szkoły, ale dzi5, gdy 
tów są prawie zawsze jednakowe: wa- - bo na na~1ką nigdy ni~ jest za póino! bez względu na w:ek i płeć każdy, abso 
rur.ki dz·ecińst.va były tego rodrnju, że - pow:nien stać się sluchaczern iu;- lutnio każdy ma możm>ść nauki, gdy tri:e 
nauka rie mogła pomieścić sili w progra sów b::: t5·lko zdobvć się no pew· ... 1 wrsiłek 
rnie zajęć. Zbiorowy wysiłek całego spole:ze11.- woli i chc:eć się uczyć - nie wolno już 

A jak już się jest starszym, to po por- stwa w w:ilce z analfabetyzmem może lekcewanć zjawiska analfabetvzmu. 
stu ,,n:e wypada" przyznać się do swo- da~ i da na pewno dobre rezulta~1 1 'ak Jeśli ktoś nie chce czy n·e może -:ho· 
ich nieurriiejętno.ści i cz~sto, przypad· jak to ma miejsce w Jugosławii, gd:r.ie dzić na kursy, niechże uczy się w co: :u 
kiem tylko, wychodzi na jaw, że ten, - analfabetyzm był zjawiskiem- masowym. przy pomocy kogoś z rodziny, czy orzy­
c:zy ta, n_!e umieją pisać i czytać. Po wojnie Jugosłowianie, a szczegó'.r :e jaciół Nauc7.anie indywidL1alne mo..::e ró-

Ministerstwo Ośv,iiatv pn~·s~~o!ło encr Jugosłowianki z olbrzymią energią P'ZY w11ież dać doskonałe rezultaty w toj do 
giczn!e dO zwa!c7.ania ana!l~bef\'llll·J. stąpili do nauczania począt1-·ow~90 i nioslej akcji. 

n 
IWONKA ZAWISZANKA: Kochana Iwon­

ko, nie możemy spełnić Twojej prośby, gdyt 
nie dysponujemy posadami. ale zainteresuj -
m:v !;ię Twoją sytuacją i zorientujemy s{ę w 
jakim stopniu i w jakim zakresie będziemy 
mogli Ci pomóc, 

* „ • 
S. GóRSKI Z CHOJEN: Proszę zwrócić się 

do Państwowego Instytutu Higieny Psychicz­
nej, 111. Narutowicza 5Sa. Znajduje się tam 
poradnia dla młodzieży gdzie może Pan zna­
leźć pomoc w swoich trudnościach. 

• * * 
WIESIA Z RADOMSKA: Bardzo nas cie­

szy Pani zaufanie i sympatia Panno Wiesiu, 
mamy też nadzieje, że trafimy '!>ani do prze­
konania. Wiele młodych dziewcząt marzy o 
kadcrze ,:gwia7cly" sceny i filmu. nie zdają!! 
sobie i:;prawy jak wielkie trzeba mieć zdolno­
ści i jak długo i ciężko trzeba pracować aby 
tę „karierę'' osiągnąć. Oczywiście, nie może­
my przesadzać sprawy, być może, że Pani isto­
tnie ma talent, ale musi to stwierdzić ktoś 
miarodajny, a nie tylko grono najbliższych 

Pani osób. Jeśli zamiłowanie Pani jest tak 
silne, że nie odstraszają Pani lata nauki, je­
śli w.arunki Pani są odpowiednie, może Pani 
po ukol1czeniu gimnazjum ksztalcić się w Pań 
stwowej Szkole Teatralnej , która znajduje się 
w Łodzi przy ul. Gdań5kiej 32. O -w-arunki 
przyjęcia, term1!1 egzaminów itp dowie się 
Pani listo~-ni1> lub osobiście pod wskazanym 
wyżej adresem . 

• • • 

Nydano zarządzeniQ władzom szkolrivm, podczas jednei ty'ko z1'Tly 194S-4u rclrn Powszechn•t obowi~?sl< n u:iilnia 
aby przeprowadziły spis ::inalfab2tó·'' i naucz no til!"!l czytać i pfaać ponad 3c10 dziec; uniemożliwia obecn:e powię"sie· 
wrganizowały dla nich kursy. L·-::;ha irięcy osób! nie się liczby osób nie umiejący~h czy. 
lych kur.sów wynosi rocznie okQ~O 1000, Nieumiejętność podpisania s:ę, n«~ tac i pi ar - ale stoi przed nami wir:l­
. e przeciętna liczba ich słuchaczy - 25 możność prrnczytania książki i )c?ely. kie zadanie zlikwidowania analf3octy­
tvsi-ęcy. jest dla człowieka dorosłr>.no pr.3wdzi-1 zmu, który jest pozostałością lat prie.d· 
, Powołano do życia Rad~ Snolec.,.n,·• wą klęs'Ką, a ·1s•nien"1e w kr"'lu j · h · k „ · l k. · „POETKA": Bai-dzo smutny jest Pani list. . „ , • '" zm~czn"? Y.'Ojennyc t o upaCJI ht! erows IGJ. (a) Ale nie dlatefo żt> Pani waha się. czy pisać 

~10 zwalczania analfabetyzmu. W s<!ad - wiersze czy ich nie pisać. Smutne jest to, 

~ad·~ :vyeszl~ pr~edstawic'ele Cqnt•a\r.oj I o 4tl b I. tł n w a dr o' a w w o J· I! .. vu o· dz t w ·1 e że Pani ma 19-cie lat i zamiast uczyć sie, pro-
Knm!SJI Zw1ązkow Zawodowych, T".lWb· U 3j i t. U · 6 ._. ff wadzić normalne. zdrowe .życie. wvbrała so-
nys wa Uniwersytetów LudO'NYCh, Z"'(ą I , . hie pracę kelnerki. narzeczonego, który jest 
Iku Samopomocy Chłopskiej. Ligi ~o- pe chłon.e ponad 1 m I ard złotvch .żonaty, oraz że żyje Pani w świecie fikcji . 

b
. -r • i.. 11.1 I nieopanowanej egzaltacji. Wiersze Pani - to 
~st, .i..WląI&U. r..auczyc~7!:it~a Pols!<~e·::", \Yojewódz1_wo ~ódzkie, po~iadając; ~k. odcinku Sierad.z - I~.alisz powstaji:; ta: n:nawsze sezonowe frazesy, świadczące o Pa-

o, az wszystkich orgamze1cj1 rnlodztez~.„ nooo km. drog bitych, połozyło naJ'\-VIę- ka sama naw1erzchrna. Liczne drogi ni chorobliwie rozhuśtanej wyobrafoi. Niech 
wych. kszy nacisk na odbudowę dróg o pań- otrzymują również t. zw, „dywaniki Pani się nie gniewa na nas za szczerość, alE' 

Poza t)·m, akcję zwalczania a1alfoóP- stwowym znaczeniu komunikacyjnym. smołowe". Jest to mieszanka kamienno- doprawdy bardzo nam żal. że mloda, zdrowa, 
tyzmu podj~ły Rady Narodowe, Rady Za Zaliczono do nich trakty: poznański smołowa, która po przewalcowaniu da- inteligentna dziewczyna nie potrafi znaleźć 
lcłudowe, organiiac:je spohu:zne, oświl9- (droga Sochaczew - Łowicz - Kutno je nawierzchnię gladką, trwałą. a co lepszego ujścia dla swej energii i zdolności. 
towe i polityczne. - Pozna11), wrocławski (Łowicz najważniejsze - tanią, W dywamki Używa Pani poza tym nadmiernej ilości wiel 

kich . łów na określenie zjawisk pro~tych i c!"l­
W Lodzi istnieją kursy dla a~a'fab~- Łódź - Lask - Sieradz - Złoczew - takie zostają już obecnie „przyozdobio dziennych. Po co? Nagromadzenie rozmaitych 

SIWE WŁOSY~ 
Sokolniki - Wieruszów). gdański (dro- ne" drogi Tomaszów - ·wolbórz i Sic- pompatycznych wyrażeń, stosowanie, niezbyt 
ga Włocławek - Krośnie•.vi - Łę adz - Złoczew. zresztą szczęśJiWych, metafor, ~pnwia, że 
ezyca - Łódź - Piotrków - Radom- Zniszczenia wojenne w dziale mos- to co Pani pi!'ze wywolu.ie efekt z•,1pełnie in .• 

odzyskujq naturalny kolor ' 1· sko - Częstochowa) oraz katowicki 1 tów, których posiadamy na terenie wo nv. niż Pani by p1·agęła: nuży, albo śmieszy. 
stosujqc - (droga Mszczonów - Rawa - Piotr- r jewództwa ok. 3000, o łącznej długości Niech Pani pisze to co Pani czuje prosto, bez- -

ków -- Radomsko - Częstochowa - 20.000 metrów bieżącyi:!h, zostały już pośrednio. Najgłębsze uczucia i najsilniej-0 DS I W I AC Z I Katowice), odbudowane, z wyjątkiem nielicznych sze przeżyci~ z im większą są W'!rażone pr~-

H E N N I N A 
I Znikają stopniowo t. zw. tłuczniówki na drogach gminnych. które budowane stotą, tym więk~ze mogą ,wywolac wz~uszeme. 

: k · d · t d J d · h · Poza tym, powinna Pani bezwzględnie prze-

!
- drogi pełne urzu i z;ur, a pows a- sa przez samorzą y. e .en z me , naJ . . . . . . t „ d ś . t · ' · · I ·. 1 S l b, d · 1 · · I rz11c1c się nieco ze sw1a a poeZJI o w1a 11 Ją naw1erz.ch111e betonowe, kost wwe, \VlęKszy W P.a .e, ę z1e u rnncz'.:_ny Jesz realnego pomyśleć o swojej sytuacji, któnt zatwierdz. przez Min. Zdrowia 

Sprzedaż 

w drogeriach i perfumeriach 
„L A N O V IT", WARSZAWA 

Codzienna no11'elkn .,F.rnre.~su" 

~sfaltowe ~.smołowe., cz~ w ~oku ~1ezącym, Odbudowc<ny hę- wcale n'e je~t dla Pani dobra. Ani praca w 
W chwili obecneJ w tokv są prace dzie z zelbei;onu kosztem 17.000.000 zł. barze, ani to narnecze!l.stwo. nie są dla Pani 

m, in. na odci!1ku Krośniewice - Kło- Ogólne kredyty, przewidziane na rok odpowiednie i sądzimy, że ma Pani wszelkie 
dawa, grlzie przy1;;tąpiono już do układa bieżący na utrzymanie i odbudowę dane aby lepiej, rozsądniej 1 szczęśliwiej po­
nia nawierzchni betonowej, również na dróą:. wynoszą ponad miliard złotych. kierować· s >Joim życiem. 

ka podmiejskich przystanków, odpo­ - Słuchaj, gdy wygram"!... Będzie­
my już zawsze razem! 

7 X 7 
wiedni nie wpadł mi aĘurat na myśl. 
Zamiast cieszyć się, żeśmy sie jednak 
spotkali, robił mi wyrzuty. Mówił, że 
mam tylko ręce do malowania, lecz nie 

- Nonsens! - oświadczyłem - wy­
rzucone pieniądze! 

- Ni~dy nie zro~umiem - oświad­
czyła Klara, - dlaczego mężczyźni są 
tak pedantyczni? Zupcinie nie mają po 
lotu! 

- Może pani to 'Nyjaśni szczegóło­
w:iej!? 

1'.falarka rzuciła S\vą pą1etę na pięk­
ną brokatową serwetę i skrzyżowała 
ręce .-i.a plecach. Ostrożnie umieśdłem 
paletę w odpowiedniejszym miejscu, 
Klara zaś mówiła dalej: · 

- Wie pan. Janek.„ 
- Cz:-.r znów jest zazdrosny? 

, - To też. Ale. teraz nie o to chodzi 1 

l:mówiliśmy siG, że w sobotę pojedzie· 
mv na ,,,;_,,ś. Jańek orzekł. 'Że źle wvir!ą­
d~m - iakbv podczas malo·-vania moż· 
na bvło myśleć o czvmś innvm, niż o 
malowa!1iu.! Albo nie można ruszyć 
palcem, 'l1bc coś nas porvwa ... biednv 
Janek iest znów przygnebiony. Te 
agentur-„ dają mu m::i.rne :rnrob~i! 

- W 07isiejszych czasach trudno jest 
p]yw::i.ć. trzeba raczej w7-iać się do rze­
ielnei pr:acy - zauważyłem - Takie 
agenbnv są mniei pewne, niż stała pni­
ca w iakiejś poważnej instytucji. 

- Niech mi pan nie wspomina o biu· 
rze! Ja nie mam stałego zaiecia. a jed­
nak żyję Jakoś i swoie obrazki ~przeda 
ję z wielką łatwo~da. 

Ale pani je<:t artv„flq:i i m;:i prawd?i· 
wv talent a nie każdy potrafi tak cu-

downie zestawiać kofory, jak wła5nie mam głowy. Gdy się doń uśmiechnę-
pani. łam, dorzucił z goryczą: 

W swej skromności Klara uśmiech- - Serca też nie masz! I nie jesteś pe-
nęla się, jak obdarowane dziecko. dantka! 

- Nie zawsze ciesze się, gdy sprze- • * * 
daję obraz! Chciałabym niektóre z nich p 0 pe\'\'nym czasie ~potkałem Klarę 
zachować dla siebie i Janka, Powinniś- na ·wystawie. Akurat znalazła nabyw­
my mieć domek, ukryty w zieleni, ma- cę na swoje „białe róże" Miała oczy peł 
leńki domek„. - dorzuciła cicho z tę- r„e łez. 
sknota w wielkich. dzieciecych oczach. 

Od kil'rn lat byli zaręcz~~i. ale nie - Nigdy tyle nie zarobię, abyśmy 
n101Jli mnvet myśleć o małże11stwie. mogli się pobrać z Jankiem. - Dwie 
ObvjP bvli bardzo niepra~tyczni ~ wca- łzv stoczyły się po jej p')liczkach. -
ie ni.,.()<:zczo(-:oi. ł-ifnsiałarvm chyba wygrać na loterii. 

_ Co więc JaPek znóv.' zrobił _ Z'ł- Ach, wspaniała myśl, za te pieniądze ku 
pytalPm po chwili. • pię los! 

- Winna iestel'l naturalnie ja! Ni~ch Uważałem, że Klar!ł postepuje lekko-
pan posłucha! Mieliśmy się spotkać myś}nie, le~z ona nie dała sobie tego 
p:·zy podmiejskim tramwi:iju, Podczas . wytmmaczyc. ' - * gdv Janek wymienił nazwę ulicy, gdzie! * "' 
mam ti" niego czekać. malowałam biała 
roze. Na5tennego dni::i wvszłam z do­
mu ·w nowym kostiumie, co nrawda za 
'irogim iak na mojn kies7eń, 1eC'7 chcia­
i:am, ;:iby Janek był ze mnie zadowolo­
ny. Udałem się na przvstanek podmiej 
skiego tramwaju. - Janka nie było. 
Bezracłnie patrzyłam, jak tramwaj za­
nełnił <:ię 1 odjechał. Byłam strasznie 
·da. \Vreszde zja'\Ą.rił się Janek, zady­
szanv i zagniewany. Ok?Zało się, że po­
lecił nii przyjść n::1 <';ołkiem innv przv· 
stanek! Przecież pan wie, że je5t kil· 

Bvkm u Klary na herbatce. Jan sie· 
dział na kozetce, Był zmęczony i mało· 
mó,.vnv, lecz nic· spuszczał oczu z Klary 
krzątaiącei si<:.> po ·pokoju: nie uleiza żad 
nei kwe~tii. że ten poczciwy chłopiec 
był w swojE:.j malarc2 zakochany po 
uszy. 

- Czv pan ·wie, że jnż dr11<1i raz śni 
mi się ten sam numer: 7x7. Widziałam 
110 \\•e śniP tak dokładnie, że jestem pew 
na. iż wygn1m! 

Poc1<?s7.fa do Jan::i, p0~łaskała go ła· 
;,;odnie po głowie i ·rzekła· 

_.:_ Niech pan nie kraczę! Znajdę so­
bie mój los. Już przez cały ranek go 
szukałam, ' 
Uśmiechnęła się. 

- Nie łatwo jest znaleźć określony 
:i.umer! - powiedzieli mi kolektorzy. 
Lecz obiecali mi pomóc! 
Uśmiechnąłem się ja z koleL. 

* * * 
W kilka tygodni później - sensacja! 

Nie chciałem wierzyć. Klara telefani· 
cznie zawiadomi!a mnie, że v.rygrała zna 
czną sutr..~ ra r...::cwr 52, PobiegłJ'~ do 
niej. Malowała jakieś południowe kwia-. 
ty. Gdy uścisnąłem jej rękę, uśmiech­
nęła się i rzekła z promiennym uśmie­
~hem: 

- Dla Janka i dla mnie oznacza to 
małżeństwo, maleilki domek, i w ogóle 
wszystko o czym marzyliśmy! 

- Ale w jaki sposób wybrała pani 
właśnie numer 52? 

- Czy pan sobie nie przypomina, sni 
ło mi się przecież 7x7 ... 

- 7x7 nie jest przecież 52, ale ... 49.„ 
- ośmieliłem się wtrącić. 

Pędzel wypadł z jej ręki i spojrzała 
na mnie zdumiona. 

- Znów to roztrzepanie! Zdawało mi 
"i!;'., że„, Okazuje się jednak. że nie na~ 
leży być pedantką! 
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SOBEK: - Okradli mnie! Zabrali ca­
łą żywność! Już nie żyję!. .. 

WICEK: - Nie ma co się nerwować! 
:Wszystko się znajdzie! 

Ob11wie robocze 
możH naby~ bez taron6w 

Już wszystkie talony na obuwie cze­
skie rozdała Okręgowa Komisja Związ 
ków Zawodowych. Ogółem rozdzielo­
no 85.000 talonów na Łódź oraz 38.000 
talonów na województwo łódzkie. 

Posiadacze talonów odbierają obuwie 
w sklepach „Bata", które otrzymały no 
we ilości obuwia czeskiego. Obuwie 
damskie nadeszło ostatnim transpor­
tem w siedmiu gatunkach; dużo jest też 
obuwia męskiego spacerowego i lukśu­
sowego. 

Obuwie robocze „nie poszło". Wobec 
niewielkiego zainteresownia tym gatun­
kiem obuwia zdecydowano wyłączyć je 
z rozdzielnictwa i przeznaczyć je do wol 
nej sprzedaży w sklepach „Bata" po do­
tychc~asowych cenach. 

Karty wymienne 
wydz waae będą do 8-go bm. 

W dniu 1-ym kwietnia rozpoczęło się 
wydawnictwo kart wymiennych na mie 
siąc maj. Trwać ono będzie do dnia 8 
bm. włącznie. 

Do dnia 14 kwietnia zakłaay pracy 
obowiązane są przyjmować karty wy­
mienne od pracowników, a od 14-go do 
20-go kwietnia wymieniać je na karty 
rzeczywiste i doręczyć pracownikom. (s) 

Kurs szybowcowy 
dla młodzieży 

Liga Lotnicza w Łodzi w porozumie­
niu z Komendą Wojewódzką „Służba 
Polsce" przyjmuje zapisy młodzieży 
płci obojga na teoretyczny Kurs Szy­
bowcowy, który rozpocznie się dnia 12 
kwietnia r.b. 

Przewidziane są: kurs ranny oa godz. 
9-11.30 i wieczorny od godz. 19 -
21.30. Kurs trwa dwa tygodnie, wy­
kłady odbywają się codziennie. Opłata 
za kurs wraz z egzaminem wynosi 
zł. 350 ........ 

Zapisy przyjmuje i informacji udzie­
la Biuro Ligi Lotniczej, Łódź, ul. 6-go 
Sierpnia 1-3 m. 9 II p. front, telefon 
112-40 w godz. 9-16. 

Zmiana trasy 
linii tramwaiowych 

WICEK: - To są Sobka: zapasy! 
Sprzątając naszą, wleźliśmy do jego 
piwnicy. Trzeba mu oddać! 

WACEK: - Jak pragnę czkawki... 

WICEK: Panie Sobciu! Myśleliś-
my, że to poniemieckie, ale że pańskie, 
więc oddajemy! 

WACEK: - Nie chcemy cudzego! 

Jeśli nie rzemeldujesz si'= do dnia 1 
stały. - 60 tys. łodzian nie wypełniło do 
Wydział Aprowizacji urzę'dowo zako-1 jest, że nie otrzymamy żywnościowych, I 

munikował, że poczynając od dnia 1-go a ponieważ zarządzenie to_ wchodzi w 
maja rb. osobom zameldowanym na t. życie już od maja - możemy być przy 
zw. pobyt ~zasowy nie będą wydaw~e gotowani na to, że jeśli w t~rminie nie 
karty ~m1~nne p~zy czym zarz!łd~em~ wypełnimy potrzebnych formalności -
to obow1ązuJ.e z~ro~o w Łodzi, Jak 1 na miesiąc czerwiec rb. kart żywnościo-
w całym WOJewodztwie. h dl · b. · d · · tr 

N d t · k t · h t wyc a s1e ie 1 ro zmy me o zyma-a po s awie ar wym1ennyc o rzy 
muje się karty rzeczywiste t. j. - kar- my. . . . • 
ty żywnościowe. Jeżeli więc nie będzie- Nie wszyscy moze onentuJą s~ę jaka 
my posiadali kart wymiennych, jasne jest różnica między zameldowaniem na 

To nie byl iartl 

Mleko na kartki 
wydawane jest dła dzieci do lat 7-miu 

Dotycnczas mleko na kartki przysłu- tycznie jest wydawane na kartki dzie­
giwało dzieciom tylko do 3-ch lat. Ostat cięce IRD 3 i IRD 7. 
nio Wydział Aprowizacji zawiadomił, Na odcinku tym w ogóle nastąpiła 
że poczynając od 1-go kwietnia rb. role- pewna poprawa. Dostawa mleka do Ło­
ko kartkowe będzie wydawane dzie- dzi zwiększyła się ostatnio o jakieś 30 
ciom do 7-go roku życia. proc. i poza mlekiem kartkowym skle-
Wiadomość tę publiczność widocznie py rozdzielcze PSS sprzedają również 

przyjęła jako ... żart prima - aprilisowy, mleko po cenach wolnorynkowych po 
.gdyż po odbiór mleka w dalszym ciągu 42 zł. litr. Mleko jest dobre, pasteryzo­
zgłaszają się tylko matki młodszych wane i pełnotłuste. 
dzieci. Obecnie chodzi tylko o to, aby dosta-

Rezultat zaś jest taki, że codziennie wa mleka została nadal utrzymana, aby 
około 6.000 litrów mleka wędruje ze mleko dostawało się do rąk matek. Pew 
sklepów spółdzielczych z powrotem do ne trudności mogą wyniknąć wskutek 
Okręgowej Mleczarni, a że już jest cie- rozpoczęcia produkcji lodów. W ubie­
pło na dworze - część mleka kwaśnie- głym roku producenci lodów podbijali 
je i psuje silę. ceny i wykupywali olbrzymie ilości role 
Komunikując o tym, władze aprowi- ka. Jeżeliby i w tym roku postępowali 

zacyjne wzywają ludność, aby we wła- tak samo - władze zmuszone będą 
ściwym czasie, tj. codziennie rano od- , wprowadzić znowu ograniczenia, a mia-
bierała mleko kartkowe, które system~ nowicie „dni bezlodowe". (t) 

SOBEK: - Za uczciwość odwdzięcze 
się tą kiełbaską!. .. 

WICEK: - O nie! Nie możemy nara• 
żać pana na takie straty„.-

y m1esz aniec Ło­
dzi może się zameldować i przemeldo­
wać na pobyt stały bez żadnych bucino°' 
ści. 

Co się Jeanalt oltazuJe? Ł'odzlanle ja• 
koś nie kwapią się z dokonaniem tycli 
formalności, czego najlepszy dowód, że 
na dzień 1 kwietnia rb. 131.908 osób 
figurowało w kartotekach Wydziału 
Ewidencji Ludności :w rubrykach „po• 
byt czasowy". 
Więcej niż połowa z niell to osoby, 

które rzeczywiście nie są stałymi miesz 
kańcami miasta. To studenci, ucznio­
wie, pielęgniarki, robotnicy itd. dojeż­
dżający tylko do Łodzi, tylko pracujący, 
lub uczący się w naszym mieście. Miesz · 
kają oni gdzie indziej, a w Łodzi zatrzy 
mują się na pewien ograniczony czas. 

Ale ponad 60 tysięcy osób, zameldo­
wanych na pobyt czasowy - to fakty· 
czni mieszkańcy Łodzi, to osoby, które 
stale mieszkają w naszym mieście i pra 
cują tu, a więc posiadają prawo do fi­
gurowania w kartotekach stałych miesz 
kańców miasta. 

Tych 60 tysięcy osob może nie otrzy• 
mać katt żywnościowych na czerwiec, 

Dozorcy Walczą O Podwyz• kę jeśli do dnia 1-go maja nie załatwią wy 
maganych formalności w. :Wydziale Ewi 
dencji. 

N Z ·e porozumien·a nie os·1ągn·1AtO A formalnosci te wcale nie są SKom'" a r a I li I „ plikowane. Należy przedstawić jedynie 
Z dniem 31 marca rb. wygasła umo­

wa zbiorowa z dozorcami, wypowie­
dziana przez Związek Zawodowy. 

Dyrekcja Łódzkich Zakładów Komunikacyj- Wypowiadając umowę Związek Za-
nych podaje do wiadomości, iż z powodu prze- wodowy Dozorców skierował do Zarzą­
prowadzania robót ziemnych przy zbiegu ulic du Nieruchomości projekt nowego ukła 
Piotrkowskiej i Daszyńskiego - trasa kurso- du, wysuwając w nim szereg postula­
wania linii tramwafowych nr 4, 9 i 12 z dniem 

mogą być brane pod uwagę. A jeżeli zaświadczenie z miejsca pracy, aby już 
chodzi o uposażenia, to tylko w paszcze po upływie dwóch dni figurować w ru­
gólnych pozycjach mogą być zmienione. bryce stałych mieszkańców. Z zaświad 
Domy łódzkie nie są rentowne, toteż czeniami tymi należy zgłaszać się do 
nie może być mowy o jakiejkolwiek Wydziału Ewidencji Ludności przy AI. 
ogólnej podwyżce płac. Nastąpi to do- Kościuszki 19 codziennie, w godzinach 
piero wówczas, gdy komorne będzie od 8.30 rano do 12-ej w południe. 

!!-go kwietnia b. r. uległa - aż do odwołania tów. 
- następującej zmianie: Przede wszystkim Związek zażądał 
Tramwaje linii nr 4 kursują na trasie: podniesienia wynagrodzeń dla dozor-

Chojny, II wozownia, ulicami Kilińskiego, ców. Dotychczas miesięczne pensje do­
J. Stalina, Piotrkowską do Placu Wolności, zorców wynosiły w Łodzi od 300 do 
ul. Limanowskiego, żabieniec 1 z powro- 1.500 zł. Związek proponuje pensje od 
tem. 500 do 5.000 złotych. 

Tramwaje linii nr 9 kursują na trasie: Dalsze postulaty zmierzają w kierun-
Szpital Anny-Marii, ulicami Daszyńskiego, ku obciążenia pracodawcy t.j. Zarządu 
Tramwajową, Narutowicza, Piotrkowską Nieruchomości wszelkimi świadczenia­
d~ Placu Wolności, 11-go Listopada, Zdro-1 mi dotvczącymi mieszkania służbowe-

Tra':!.~jez 1f~7~e~. kursują na trasie: ~o. d?z~~cy, ~ak: po~atek lokalo\':Y• od-
Dworzec Fabryczny, ulicami Piotrkowską, I sw1ezeme ~1eszkama C? 2, l~ta itd. . 
6-go Sierpnia, Al. Kościuszki, Legionów, Zarząd N1eruchomośc1 oswiadczył, ze 
Gdańską, Kopernika do Dworca Kaliskie- m~ż~ tylko p;rtraktować w sprawie u~o 
go i z pow.rotem. ·-...... sazen dQz9rcow, pozostałe tiostulaty me 

przystosowane do rzeczywistych po- Wydział Aprowizacji komunikuje ao-
trzeb. datkowo, że na podstawie zameldowa-

Projekt Zarządu Nierucnomosci roz- nia na pobyt czasowy, karty wymienne 
patrzono wczoraj na posiedzeniu w będą wydawane tylko repatriantom 
Związku Zawodowym Dozorców, przy oraz uczniom szkół zawodowych, któt"zy 
czym wskazano, że Zarząd Nierucho- w związku z nauką przebywają p6za 
mości juz dwukrotnie podwyiszył miejscem stałego zamieszkania, jeieli 
czynsz komorniany dla lokali użytko- oczywiście osoby te są uprawnione do 
wych, lecz pensje dozorców pozostały otrzymywania kart zaopatrzenia. (o) 
bez zmiany. 1t111n1 ,111, r1•111111n 1n 1n1111·1· 111111111nm:n .u1111 FI n 

Postanowiono, że jeśli pertraktacje z ODCZYT 
Zarządem Nieruchomości nie dadzą re- TowarzystW10 Przyja:źln.i Pocrsko • Raidziec-
zultatu Związek zwróci się o interwen- ki.ej w Łodzi zaprasza na o<lczytt pro.f. Bory· 

sa Łapickiego ot „NARÓD RADZIECKI PRZED 
cję do Inspekcji Pracy, Z wnioskiem o Sl-\DEM WSPÓŁCZESNYCH", krtóry odbędzie 
powołanie Nadzwyczajnej Komisji Roz- się w ś.rodę dnJa 7. 4. 4.8 ''" o godz. 18-ej w lo· 
jemczej. fk) - bilu Towarzystwa przy ul. Piotrkowskiej ~2b, 

• 
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(W. D.) Niedawno ~amieściliśmy pleśń o pa 
nł Penelopie, zdradzonej bezczelnie przez mę­
ża-uchodźcę na obczyźnie. Dzisiaj zaś poda­
my piosenkę, która opiewa żale i tęsknotę e­
migranta, ostrzegając pn;y tym jego lubą w 
kraju przed konsekwenl'jami zdrady. 

Piosenka. ta posiada aż kilkanaście waria,n­
ł-Ow tekstu. gdyż w miarę potn:eby stale Jl\ 
uaktualniano. Druga. strofka, bardzo stara, 
'czy sobie już Jakieś dwieście lat „z czubem''. 

Tekst podajemy w skróceniu. 

ALK ASEM 
podejmuja władze administracyjne naszego miasta. - Nie 

zakłócajmy spoczynku nocnego sa,siadom! 
Odpoczynek jest nieodzownym wa­

runkiem wydajnej pracy, toteż władze 
przywiązują do tej sprawy wielkie zna­
czenie, starając się aby każdy robotnik, 
czy pracownik umysłowy mógł należy­
cie odpocząć po całodziennym trudzie 
i nabrać sił do dalszej pracy. 
Cóż z tego jednak, gdy odpoczynek 

ten często jest zakłócany przez osoby 
nieodpowiedzialne, które nic sobie nie 
robią z obowiązujących przepisów i za-
1·ządzeń. 

Zdarza się to szczególnie w okresie 
wiosny i lata, kiedy przez otwarte okna 
wpadają do mieszkania odgłosy ·hałaśl.i-· 
wych rozmów, prowadzonych na podwó 
rzu przez niewyrozumiałych sąsiadów, 
lub też piosenek intonowanych „fortis­
sime" przez podchmielonych przechod­
niów, albo też audycji radiowych, odbie 
ranych przy wykorzystaniu pełnej mo­
cy głośnika, przy otwartym oknie. 

Ciszę nocną mącą również awantury 
i głośne rozmowy najbliższych sąsia-

dów. Wiele mieszkań w Łodzi jest 
przedzielonych i to często drewnianym 
cienkim przepierzeniem, a w takich wa 
runkach doprawdy trudno spać spokoj· 
nic, gdy cała ściana trzęsie się wskutek 
niemożliwego hałasu. 

Wypadki zakłócenia spokoju w porze 
nocnej nie są bynajmniej odosobnione. 
Swiadczy o tym znaczna iloś<'! protokó-, 
łów, spisanych ostatnio przez dzielnico 
wych M.O. oraz - jako wynikające z 
tego następstwa - rozprawy karne w 

W. kagan"' c· u 1· na s czy ~~~~!~o!~arościńskim przeciwko awan-

Skłoniło to władze administracyjne 

I 
• d • • naszeg0 miasta do przedsięwzięcia rady 

na ezy prowa ZłC psy na terenie m[asta k~tnych kroków„ celem zapewnienia na 
Psy należy prowadzić na smyczy i w ną 5.000 zł. lezytego odpoczynku i ciszy w porze 

kagańcu. Nie wszyscy jednak właści- Antoni Gadomski (Wodna 15) ukara- nocnej pracującej ludności miasta. 

I ciele czworonogów stosują się do tego ny został grzywną 4.000 zł. za to, że wy Funkcjonariuszom M.O. wydano po­
zarządzenia i w rezultacie Milicja notu- puszczony przez niego pies bez kagań- lecenie, aby w każdym tego rodzaju 
je dość często wypadki pokąsania prze- ca pogryzł bawiącego się na podwórzu \"'.ypadku bezwzgl1ędnie spisywali donie 
chodni.ów przez pozosta\vione bez opie- chłopca. ! ~1enia karne, kierując je natychmiast 
ki psy. Zarządzenie o niewypuęzczaniu psów! do Star~stwa, które z kolei wydało za· 

Dwie sprawy o wykroczenia na tym bez kagańca posiada szczególnie ważne I rządzenie surowego karania winnych. 
tle ro:>:patrywał wczoraj Sąd Starościń znaczenie w porze obecnej. Zbliżają się l Za zakłócenie spoczynku nocnego na 
ski. upały. Rok rocznie w okresie lata noto terenie domu t. zn. przez sąsiadów wy-

Helena Szymkowiak (Krasickiego 7) wane są wypadki wścieklizny wśród mierzane będą kary aresztu do dwócłi 
wypuściła psa na podwórze bez kagań- zwierząt. Choroba ta, jak wiadomo, jest I tvgodni, względnie grzywny do 2.500 
ca i smyczy. Zwierzę pokąsało dotkliwie bardzo groźna dla ludzi i nie poddanie i z.l:otych. 
lokatorkę tego domu ,1'/~a;ię Karczewsk.~ 

1 
się, natyc?miast odpowiednim zabiegom Natomiast wypadki zakłócenia spoko 

za co Sąd ukarał własc1crelkę psa grzyw· konczy się z reguły śmiercią. (k) ju nocnego na ulicy przez wywołanie 

Ciekawy spór przed Sądem ;::;1~d::.~;~~:;.:;.td. 1=~·~~;: 
W · · b ł d N· · ł • ł Inicjatywie tej należy przyklasną~. 

fWl8ZfODJm 03 FO 0 J 0 ieml8C PfZJS UIUJą 0 Same Nikt nikomu nie zabrania słuchać.radia, 
prawa co jnnym inwal!llom pracy . ale n~le7;y p:miętać ~ tym, że po godz. 

. . . 10-łeJ Wieczor audycJe mogą być odbie 
Czy wywiezieni przez okupanta na ze kalectwo )~go me zostało spowodo- . ~ane tylko przy ściszonych głośnikach r 

przymusowe roboty do Niemiec, korzy- wane wypadkiem przy pracy. ze zarządzenie to obowiązuje do godz. 
stają z prawa o ochronie pracy na równi Natomiast lekarz-biegły sądowy 7-ej rano. 
z zatrudnionymi w kraju? orzekł, że kalectwo Gajdy jest nastqp- Nikt nikomu ro'"rn · b f 

N t tl t Z ł · · 'ek sp 'r t · · k. · f. "' 1ez nie za ran a a ym e oc y się c1 av..ry o s wem urazu przv c1ęz IE'J pracy izy- b ·, . d • . . . 
przed Sądem Ubezpieczeń Społecz- cznej, podcz9s której był bity. a~ic się,, ~rzą zac ~rzyJę~ia w mies.z• 
nych. Opierając się na tej opinii, oraz na ~amach, ~p;ewać, tanczyć itd., nale.zy 

25-letni Wacław Gajda, wywieziony obowiązującej ustawie, która głosi, że J:dnak nuec. na ,wz~lęd~i~ nie tyl~o ste:­
w 1943 r. na roboty przymusowe do ,,rywiezieni na przymusowe roboty ko- b1e ale pam1ętac rowmez o sąsiadach, 
Niemiec, wrócił do kraju ślepy. Wszczął i·zystają z praw na równi z zahudnio- którzy często o świcie zrywają się do 
starania o przyznanie mu renty inwa-1 nymi w kraju - Sąd decyzję ZUS'u pracy i którzy nie mogą cierpieć z tego 
lidzkiej, ZUS jednak prośbę Gajdy od- uchylił i nakazał wypłacenie Gajdzie powodu, że u sąsiada odbywa się hucz· 
rzucił, motywując swoją decyzję tym, renty inwałicłzkiej. , (mp) na zabawa! (s) 

- Kawały wę~la! - zaczął się czoł-1 wieją, zaszurają po kamiennycłi scłio-
106) gać na czworakach tak długo, dopóki dach,· aż wreszcie rozpłyną się wśród 

nie poczuł przed sobą ściany. Teraz hebanowych ciemności. 
szybko rozgrzebał zwały węgla i poło- - Uf! - odetchnął Olbrzycki z ulgą. 
żył sie w zagłębieniu. - Najgorszą część przygody mam już 

- Zobaczymy co z tego wyniknie da- chyba za sobą! Teraz Już nie zginę! 
le.i! - powoli odzyskiwał równowagę. Teraz dopiero, kiedy odprężyły mu 

W piwnicy panowała cisza jak w gro- się nerwy, uczuł jak bardzo dokucza 
bowcu. Olbrzycki słyszał tylko stuk mu nieznośne pragnienie. 
w~~snego ser;a, . po.nczas k~e~y minuty Wydawało się, że zamiast języka ma 
::nl]ały w grozne3 mepewnosci. w ustach kawał drzewa. Nie mógł for-

Nagle zmr.oziło g? przeraże~ie. malnie przełknąć śliny, a w gardle pa-
- Dozorca kamienicy! - domyślił się - Panie ... panie! - porywa chłopaka -:-; A <ln1 ~1~;; .ktorą 7:ostrtw1łe: n::t PO liła go reszta sadzy i węglowy pył. _ 

Olbrzycki, a równocześnie uprzytomnił za ramię i rozgląda się dokoła. dworzu? ·!esh N1em~y Ją z~u~az~. P!Ze Leżał w dalszym ciągu bez ntchu, 
scbie, że w rękach tego człowieka, o któ - P0mogę panu, przecież ja też jes- trząsną me tylko m1eszkama I p1wmcę, Kwadrans, godzinę, czy dwie, zagnbio­
rego istnieniu nie wiedział jeszcze tE:m Polakiem ... I mój syn też poniewie- ale za.jrzą nawet do każdej szparki mię ny w ciemności i czasie, którego prze-
przed minutą, leży jego życie. ra się po niemieckich więzieniach! dzy cegłami: i znajdą mnie!. .. Ach, gdy mijani.a nie umiał już obliczać. 

Obaj mężczyźni przyglądali się sobie Ciągnie go (wciąż rozglądając się do- bym przynajmniej miał broń! Nagle uczuł na swojej twa1·zy coś 
przez krótką chwilę: dozorca z uwagą. koła) do oficyny. Prawie w tej samej chwili doszło do miękkiego, szybkiego, wi::trętnego. 
Zbigniew z rozpaczliwym natężeniem. i - Jest ciemno, może nikt nas nie zo- jego uszu niewyraźne du.dnienie, z któ- - Szczury! - Odtrącił ze wstrętem 

- Wygląda na porządnego człowie- baczył! - pomrukuje stary, drżąc z pod rego Olbrzycki wyłowił wnet potem obrzydliwe zwierzątko, ale zaraz potem 
ka! ... na kogoś kto znalazł się w potrza- niecenia. charakterystycznv oc1glos stąpania wie- znieruchomiał znov.ru, bo usłyszał od-
sku! - określił go w duchu dozorca. I - Ostrożnie, tędy droga do piwnicy! lu ciężko obutych nóg. głos zbliżających się kroków. 

- Ma szczere oczy uczciwego czło- - prowadzi go krętymi schodami w - Hewizja w piwnicy! Ach ta prze- - Dozorca? - wstrzymał decn. 
wieka! - pomyślał o nim zbieg. dół. kleta drabina! - wstrzymał oddech i Ale domniemany dozorca minął jego 

Jeszcze sekunda wahania, a Olbrzy- - Jak to dobrze, że mam przy sobie znów mocniej zastukało mu serce. komórkę i przeszedł @.alej. Ktoś otwie-
cki postanowił zagrać z nim w otwarte klucze! - zatrzymuje się i zaczyna maj Odgłos tamtych kroków zbliżał się, rać zaczął w pobliżu, metalicznie zgrzy-
karty, rozumiejąc, że jest to już ostat- strować koło kłódki. ogromniał w złowrogiej ciszy. tające drzwi i (jak o tym świadczyłv spe 
nia szansa jego ocalenia. I Jest ciemno jak w grobie, ale Olbrzy- - Ferflucht! Zabrzmiało w pobliżu cyficzne odgłosy) wrzucać węgiel do 

- Jestem Polakiem!... Uciekłem cki słvszy wyraźnie zgrzyt metalu, a po soczyste przeklefoitwo. wiadra. 
Niemcom i chciałbym się tu schronić! tern skrzyp otwierających się drzwi. - A jeśli dozorca mnie wyda? - nie- Kroki - ale tym razem już cięzsze 
- rzekł krótko. I - A niech pan siedzi cicho! - do- ruchomieje Olbrzycki. - przeczłapały się z powrotem i znów 

- Skąd pan uciekł? - szare oczy 
1 
szedł jeszcze do zbiega stłumiony głos - Wszystkie komórki są zamknięte zapadła wielka cisza. 

starszego mężczyzny pojaśniały. zbawcy, a potem szybkie stąpanie od- na kłódki: nie mógł więc się schować Było już chyba bardzo późno, kiedy 
Ten ich błysk powiedział Olbrzyckie- dalaiącvch się kroków. tutaj! - rozumuje jakiś podniecony na pół zasypiając Olbrzycki usłyszał zno 

mu, że wybrał właściwą drogę. Olbrzycki został sam wśród nieprze- głos. wu alarmujące go stąpanie. 
- Uciekłem niedaleko stąd.„ niknionych ciemności. - Przeszukać jeszcze mieszkania i Ale tym razem był to już dozorca. 
- z wię:rienia przy Sterlinga? Przypomniał sobie rozka·z starego ~trvchyl - panu komenda. . Stary trzymał w ręce elektryczną la-
- Tak jest! postąpił więc dwa kroki naprzód i omall Znowu parę nrzekleństw i odgłosy tarkę, której blaskiem oświetlił wnę-
Wielkie wąsy dozorcy zwisły jeszcze nie przewrócił się o coś wielkiego, twar krnków: ale już ocMalających się. irze piwnicznej komórki. 

bardziej ku dołowi. de.izo i ruchomego Jeszcze chwilka a stąpania te zmato- ro. c. n.J 
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Dok~d dziś pójdziemy 
trEATR POWSZECHNY. - Dziś o godz. 

19,13 „Omyłka" Bolesława Prusa - opowieść 
z czasów Powstania Styczniowego. 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Dziś i codziennie o godz. 19,15 komedia 
Moliere'a „SZKOŁA ŻON". 

Teatr „SYRENA", Traugutta 1 
Dziś o·godz. 19,30 „AMBASADOR". 

TEATR KOMEDil MUzyczNEJ „LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Codziennie o godz. 19,15; w nieozielę 0 godz. 
15,30 - „ZEMSTA NIETOPERZA'', operetka 
w !-eh aktach J. Straussa w premierowej ob­
sadzie. 

Teatr „OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09 
Z powodu prób generalny-eh teatr nie­

czynny. W czwartek dn. 8 bm. premie­
ra pt. „ WIOSENNY BIEG". 

HOFFMAN-WILCZAK 
Piątkowy koncert 11ymfoniczny 

W najbliższy piątek t. j. dnia 9-go kwietnia 
b. r. odbędzie s~ę XVII koncert symfoniczny 
Filharmonii Łódzkiej. Program będzie na­
wiązywał znów do tradycji, gdyż usłyszymy 
trzy utwory, mianowicie: Concerto grosso 
Haendla, Koncert Fortepianowy Schumanna 
i I Symfonię Kalinnikowa. Solistą będzie do­
l!!konały pianista polski z Krakowa - Jan 
Hoffman, orkiestrę poprowadzi dyrygent Fil­
harmonii Warszawskiej - Tadeusz Wilczak. 
Spodziewać się należy, że możność usły~f"­
nia dawno niewykonywanego w Łodzi kon­
certu Schumana, jak i umieszczenie w progra­
mie, melodyjnej symfonii Kalinnikowa - nie 
wspominając już o Concerto grosso Haendla 
- zainteresują piątkO\vym koncertem licz­
nych melomanów naszego miasta. Ęilety do 
nabycia w kasie kina „Bałtyk", Narutowicza 
Nr 20. 

Ki n a 
ADRIA - „Symfonia pastoralna''. 
BAŁTYK - „Bitwa o szyny". 
BAJKA - „Znachor''. 
GDYNIA - „Program Aktualności Kraj. l 

Za?r. Nr 6. 
GDYNIA - „Mr. Smith jedzie do Waseyng-

tonu''. 
HEL - ,,Niepotrzebni mogą odejść". 
MUZA - „Rodzina Froment". 
POLONIA - „Ostatni etap" 
PRZEDWIOSNIE - „Dwtlicowa Kobieta". 

OBOTNIK - .Niebo czy pf„kło''. 
•OM A - „Pościg''. 

REKORD - „Skarb Tarzana". 
STYLOWY - „Pod dachami Paryża''. 
SWIT - „Zwycięzcy Stepów". 
TATRY - „Skandal''. 
TĘCZA - „Pod dachami Paryża". 

WISŁA - „Zielona Dolina". 
WŁÓKNIARZ - „Guwernantka''. 

WOLNOSC - „Ostatni Etap". 
ZACHĘTA - „Pani Miniwer". 

Program radiowy na dziś 
PROGRAM NA WTOREK, 6 KWIETNIA 1948. 

12.04 Dziennik po·łudniowy. 12.25 Kon­
<:€Tt rnirywkowy. 12.50 (Ł) Pogadanka J. Za· 
krzem;ki€j pt. „Spółdziiek:zość w troSoee o 
wieś". 13.- Dalszy ciąg koncertu !rozrywkowe 
go. 13.30 Przerwa. 14.- Mo-za.rt - Kwarte•t 
D-dur op. 28. 14.30 Audycja dl·a dzieci. 14.50 (Ł) 
Fragm. z opery „Strasmy Dwfo". 15.10 (Ł) Po­
qadanka ŁRR. 15.20 (Ł) Wiadom. lokaJ-ne. 15.25 
(Ł) Fel!eton sport. 15 30 (Ł) Rozmaitości. 16.­
Dzi€nnik. 16.30 Kącik szachi&ów. 16.35 „Dor­
sze smaku ją najlepiej" - reportaż. 16.45 Skrz. 
techn. 16.55 „Wieczór w saJoni.e u pp. Woy· 
ko·wskich" - słuc'howieko. 17.35 Muzyka lel{­
ka. 17.45 RUL - „Dlaczego śpimy" wykład De. 
Dr. B. Skarżyńskiego. 18.- Mmrnika muzyczna. 
18.45 „Zaklęty dwór". 19.-Pieśni St. Kazury. 
19.20 Koncert Kraikowskiej Ork. P. R. 20.­
Dziennik. · 20.40 „Sladem Kosvnierów Wielko· 
polskich 1848 r." - montaż dźwiękowy. 21.­
Koncert symfoniczny (w 100-tną rocznicę 
„Wio.sny Lu<lów"). 212. 15 „Ulubiol!le me.Jedne 
włoskie". 22.45 (Ł) Kol!lcert życzeń. 22.58 (Ł) 
Omów. proqr. lok. na jutro. 23.- Ostatnie wia 
domości. 23.15 Program na dzień następny. 
23.30 Zakończenie audycji i Hymn. 

R. S. W. „PRASA'' 
WYDZIAŁ TRANSPORTOWY 

Pogonowskiego 13, tel. 149-'73 

sprzedaje samochody: 
1. Ford - osobowy na chodzie 
2. Opel-Adam - półciężarowy na cho­

dzie 
3. Opel-Adam - półciężarowy na cho­

dzie 
4. Peugeot - osobowy nie na chodzie 

5. Willis - osobowy nie na chodzie 
Wiadomość u Ki<-'r. Transportu. 

Redaktor N:iczelny: E. KRONlEWICZ 

D-025550 

'OGLO~ZENIE I 
Dyrekcja Przedsjębiorstwa Miejs)dego pn. 'daniem ecu ?.a przewóz: cegly - za 1000 sztuk, t 

„Kanalizacja i Wodociągi m. Lodzi" ogłasza tłuczuia - za 1 m sześc., cementu - za I tonę; 
przetarg nieograniczony na. przewóz końmi z za przewóz piasku podać cenę za. 1 m sześć. za 
magazynów Dyrekcji przy ul. Wierzbowej nr 52 pierwsze 2 km oraz za. następny kilometr dal­
na teren robót przy regulacji rzeki Ja.sieni na s:rej drogi) składać należy w Dziale Ogólnym 
od:i~ku od ul. Felsztyńskiego do ul. Piotrkow· Dyrekcji do dnia 10 kwietnia rb., do godziny 

CENTRALA 

ZAOPATRZENIA MATERIAŁOWEGO 
PRZEI\IYSŁ U WŁOIHENNICZEGO 

w Łodzi, Plac Zwycięstwa 2 

KUPUJE 
skieJ: 11-ej, gdzie również w tym samym dniu, o go· 

900.000 sztuk cegły dzinie l 2, nastąpi otwarcie ofert. IGŁY 2.100 m sześc. tłucznia. Wadium w wysokośd 2 proc. Rumy oferowa.· 
915 ton cem~mtu nej należy wpłacić na. konto Dyrekdi w KKO. 

oraz na przewóz. końmi z Bud Stokowskich na m. Lodzi nr. 38, a kwit wpłaty dołą.ezy6 do ofer· 
teren robót przy regulacji rzeki .Tasieni, jak rów ty. Dyrekcja. zastrzega sobie prawo dowolnego 
nieź na roboty w różnych punktach miasta. wyboru oforenta, podziału robót pomiędzy ki.I· 

dziewiarsko - pończosznicze, szwalnicze 

oraz części zamienne do maszyn szwal-

2.500 m sześc. piasku. ku oferentów, jak również zmniejszenia ilości 
BliżRzych informacyj ud?.iela w godzinach od przewozowych materiałów oraz unieważnienia 

niczych. 3771k 

9 do 11 Ondział Go~podarrzy Dyr<'kcji Kanali· przetargu bez podania powodów. 
łJWAGA! zacji i Wodoriągów m. :f,odzi przy ul. Wierzbo· 

we.i nr 52,. telefon 2J 8-J:l. Lódź, dnia 25 marca 1948 roku. SKUPUJEMY WEŁNĘ L_o_k_a_le ____ _ 
Oferty w znlakowany<'h kopertach niefirmo· 

wych z napisem: „Przewóz materiałów" (z po· 
Dyrekcja. Przedsi~biorstwii Mie.lskiego 

pn. „Kanalizacja. i Wodociągi m. Łodzi'' 
OWCZĄ, surową, po- ODSTĄPIĘ sklep z po 
tną, praną, w KAŻ· kojem i kuchnią przy 

kinie punkt dobry że 

O r.! Z OSZENlr .I DROBNE DEJ ILOSCI, „ME- romskiego 78 godz. od UL ..tł. llllllllllllJlllllll!llllllllllJ Rl'NOS KRAJOWY" 8 - 10 rano. 3746g m11111111111111111111111111m 

---------- -----------
1 Łódź, Rzgowska 4. Fi- KAWALER dobrze sy 

BRYCZESY specja1- I lia Rybna 17. 3293k tuowany poszukuje po Lekarze 
Dr ŁOZA Emil specja 
lista chorób włosów, 
skóry i wenerycznych 
przyjmuje w godzi­
nach pierwsza - dru­
ga, czwa-ta - si6dma 
ŁÓDŹ, SIENKIEWI­
CZA 34 front I piętro 
telefon 179-56. 

Dr PROCHACKI spe-1 BAZAR MEBLI kupu 
cjalista, skórne wene. ie, spr70-'ł'łjP -0:7,ne me 
ryczne przyjmuje 3-6 ble, Łódź,· Sbi.rv Ry-
~egion_§_w 17 3486k nek 8, tel. 188-31. 

Dr TEMPSK.~J-s_p_e_c_ja--

Dr BILIŃSKI - cho- 3242g 
roby serca, 11 - 14. SPRZEDAM samochód 
Legionów 3. 3574g riPżarowv .Ltrm'""'"' 
DR RÓŻYCKI s:;iecia .. Hansa Levd" w bar­
li~ta chorób kob' -cvch dzo dobrym stanie po 
akuszerii pnepro~a- gruntownvm remoncie 
dził ;;iP. Obec::>ie: Pio motoru i podwozia. 
trknw~ka 33. przvimu Wiadomo~" Sieni •~wi 

lista weneryczne, skór 
ne, •·-'-· · .v, moc7.o­
płciowe. Piotrkow!';ka 
114. 3476k 
Dr MAJEWSKI choro 
by kobiece, wewnętrz­
ne. Legionów 1-3 - 1 
Tel.: 216-82 36521<. 
DOKTOR ZA UR MAN 
specjalista: skórne we 
neryczne. 8~10; 5-7 
Nawrot 8. 3644k 
DR DOB"'iOWOLSKI 
sp~alista chorób ner 
wow:vch i s:>ks11<>lnvch 
Kopernika 6 - 5. tel.: 
186-00. 3610k 
DR VOGEL specjalis 
t:i. chorób kobiecych 
akuszeri;:i. N"r11towi­
cza 4, tel.: 260-92. 

;„. 2 - ~ ?.:l:łll;: cza 153, II piętro. 

Dr OLĘDZKI choro- 36151? 
by c;kórno-wenervcz- AKUMULATOR Łódź, 
ne. Żeromskiego 41-1 Andrzeja 29 poleca a-
3 - 6. 1146k kumulatory do każde 
nr:-rnRZYLUSZKIE: go Mmochodu, moto­
Wl'CZ. Kobiece. Legio cvklu i telefonu. Spe­
nów 3 - 6 od 9 - 11 sialniE' dla motoru 
- 16 - 18. 3732g .. Diesela'' 1 samoch. 
D~BA°SS-ZYGMUNT amerykańc;kich. gwa­
chorobv kohiece. Na- ranc>ia od roku do 
rutowicza 6, tel 20!!-76 dwóch lat. KuPuiemy 

3744g ~tarE' akumulatorv 
(~kr7•rnki\ t<>l. lll5-?!' 

fe'czern WYRón--r- sprzedaż·. 
sienników Nad Łónką 

·12. 3719g 
STARSZY felczer Ga- STREPTOMYCYNĘ-8. 111ha nł11ctn1etnl prak-
tyk ~?:Pft:l.l::t skń'"Tlo- irramów sorzedam a­
WPn..,.ryczn<><!o Głów- dres w Administracji 
na 62 - 76. 18 - 20. 3731g 

3609k 
Dr KUDREWICZ spe­
cjalista weneryczne­
skórne, 8-10. 3-7. 
Piotrkowska 106 

31011? ,.ZUNDAPP" 200 cm 
do sprzedania, Kiliń­
skie!(o 164-1 Gibki 
i?odz. od 4-e~. 3739g 
TANIO i;przedam u-

3544k 
Dr HORECKl chora-· 
by żołądka, kiszek, wa 
trobv, Narutowicza 35 
tel. 206-99. 3542k 
Dr PIESKOW - ner­
wowe, wewnętrzne, e­
lektrowstrząsy. 3 - 5. 
Zawadzka 6. ~51 lk 
Dr HEYKO-POREB­
SKI .Jan chorobv skór 
no.weneryc7ne Br7eź­
na 6, tel. 158-19 5-7. 

:ł474k 

LECZ. ZĘBOW. Nowo 
cz~11:na prac-nwnfa -ze­
bów 11:?'.tucznych Piotr 
kow~ka 8. 3475k 

Aktszerkł 
AKUSZERKA WOJTA 
SIEWICZ. - Abitu­
rif'ntka Warszawskif'j 
Kliniki Profesora Gro 
madzkiego przylmuie 
Pomorska 43. 3283g 

hnnn - sartedat 
Dr PIWECKI wewne- POPULARNY Skład 
trzn~ (płuca. serce) Mebli s. Gabała _ Pa 
Piotrkowska 35. 3-6. wełczyk, Łódź, ul. Dr 

M72~ Próchnik" 1 (Zawadz­
nR DOLI~SKJ\., Cho- ka) tel. 175-75. Pole­
roby dzieci. Na nitowi ca najt anie;, sypial­
cza 6.' tel. 208 -76 nie. sto~owe, gabinety, 
=--=-=--·--:'_?_,lł_fl_k kuchnie, tapczany, sto 
Dr LIBO AT.EKSAN- ły, krzf'sła, fotele i 
DER choroby uszu, łóżka. Wkonanie ·solid 
gardła. nosa. 8 - 10, ne i Ptmktua1ne. 3692k 
4 - 6. Da~zyńskiPP"O OKA.Z.TA! Sypialnie 
6 tel.: 101-50. 3608k od 57.000 zł meble­
Dr LENCZEWSKI cho komnlety i pojedvń­
roby kobiece. akusze- cze. Wysprzedaż łóżek 
ria. nrzyimu;e 3 - 7 od 2.000 zł. pół-kre­
Sienkiewicza 51. densy od 4.500 zł. W. 

3653k Łuczak, Zamenhofa 2. 
Or. MIRSKI Rk11S7Prl" 3667k 
cborobv koh!f'c-e. ŻP· ZEGAREK - srebro. 
rom~kiego 37. tl"I 7łoto kupuje „Omega" 

2!)7.?:J 1 lk Piotrkowska 4. Pole-
DOKTOa-GLAZER. ca: gwarantowane wy 
skórne - weneryczne. roby złote -- srebrne. 
5 - 8 Andrzeja 28. 3681k 

3546k KAPELUSZE damskie, 
DR KO\VAL~KI Ana- męskie od 600 zł. Du­
tol. Specjalist;i skórno żv wybór. „Manrn" 
wenervczne. Piotrkow Główna 30. 3643k 
olr" 17~. 2 -7. 3471g SPRZEDAŻ- hurtowa 
DOKTÓR REJC'HFR kapeluszy I beretów 
specjali!;ta wen~rvc1- damskich duży wybór 
ne, skórne, płciowe - ceny niskie ł,ódź. 
(zaburzenia) Połudrio Kopernika 47-12 8 An 
wa 26 druga - slM- tonowska. 3248g 
ma. -~~··•, iIURTÓWNIA Papie­
DR TADEUSZ CHE: ru Kokoszko Łódź, 
CINSKI choroby skór Piotrkowska 31, tel. 
no-wenervcme Piotr- 256-92. poleca tapety, 
kowska 157, 3-6 bibułki kolorowe. 

3574k S7nagatv. 3110k 
DR KOWALRKl MIE PŁYTY gramofonowe 
C::YSŁAW. ~perfa1i~-, w dużym wvborze po 
ta ~kórne - wenery--· leca „Melodiofon'' 
nt: 1 Maja 3, 8 - 10· Łódź, Piotrkowska 155 
4 - 7. 2334k 3348k 

r-r.ądzenie sklepowe 
Milf'nki l~ 17Inina No­
wo~olna Łódź. 3743g 
SPRZEDAM chomon­
to angielskie lub za­
mienię na robocze An 
drzeja 47-5. 3747g 
SPRZEDAM bryczkę 
lub zamienię na rol­
wagę konną Kiliń­
skie!!o 12. 3748g 
l\fOTOCYKI. „Ilo" 125 
rm z napierami SPrze 
d11m, G<iańska 68-~ od 
lfi - 18-ei. 3756g 
MOTOCYKLWictoria 
200 cm PO kaPitalnvm 
rPmoncie do ~npPd:i.­
nia. wi?rlnmość Kiliń­
skie!!o 236. 3763g 
SPRZF.DAM dzinrkar­
Jrp autom"t. DKW 100 
-kę ł 200-kę Dźap 
Targowa 32. SzPw<'. 

. 3765g 
NAJTANIEJ kuoi~ 
naidrożej SPrzed:i.ż u­
żvwane meblp F-ma 
Ancerewiroz, Sienl\:ip­
wicza 3-5. 3770g 

ZIOŁA lecznicze M 
Szydłowski farmaceu. 
ta - zielarz. 40 lat pra 
cy zawodowej. Naru­
tl'wi r?::I 1 l)ro<"Pri il 
OKULARY oraz na­
prawa okularów war 
sztat optyczny. Lódź. 
Nowomieiska 3 3571k 
CRł,OPCZYKA mie­
sięcznego nie ochrzczo 
nv oddam na własność 
Wiad. w redakcji. 

3718.!( 
POSIADAM lokal w 
śródmieściu wraz z u­
rządzeniem, nadający 
się na restauracje. 
Pr7yimP. wsoólnika. O 
ferty „Czytf'lnik" Piotr 
kawska 96 pod "Rf'­
stauracja''. 3572k 
ZAGINĄŁ pies biały, 
żółte uszy, bez ogona 
biały pasek na łbie. 
Zwrot wynar;rrodzę. 
Słowiańska 26 sklep. 

3736g 

nie wyl\_onuje krawiec I koju niekrępującego 
Z Wars P. t k w centrum miasta, zawy, io r ow POTRZEBNA d 1 ska 176 - 12. 360lk , , . z 0 na wiadomości kierować 
WSPOLNICZKI ł chemiczarka i praczka Piotrkowska 22 m. 3ł. 

. . z w a Radwańska 60. 3749g 3759g snym mieszkaniem po --- - ----"' 
szukuję wkład 10 ty- P~TRZEBNA pomoc ZAMIENIĘ sklep z po 
sięcy Of. ,, Wspólpra- mea domowa Stefana kojem, śródmieście na 
ca". 3726" I Jaracza 3-8. 3750g mieszkaIJ.ie 2 - 3 po. 
POSZUKUJĘ wspólrtl POTRZEBNA od za- kojowe z wygodami. 
ka do otwarcia składu raz na wyjazd do 11 Oferty pod „SZ" Pra­
z farbami. Of. „4oo·•. osoby i dziecka, refe- st1 Piotrkowska 55. 

3734 rencje konieczne. Ma- 3778g 
.,,,,,..,,....==------- gistracka 25 m. 14, 
ZAGINĘŁA dnia 3.4. tel. 129-05. 3752k 7a(llbione dokumenty 
48 r. suczka czarna, 
bez obroży, wabiąca PRACOWNICA domo­

wa potrzebna Wiado­
się „Figa" lekko pod- mość: Narutowicza 6 
palana, ogon krótko m. lO. 3753k 
obcięty. USZ~' długie, POTRZEBNA---­
pyszczek wydłużony. pomoc 
Odprowadzić Piotr- domowa, Bandurskie­
kowska 189, Sklep go 27-14. 3758g 
Konfekcyjny. za wy- POTRZEBNA pomoc 
sokim wynagrodze- domowa, warunki da­

niem. 3754g bre, Wschodnia 58-13a 
ZAGINĄŁ pies wilk, 3761g 
podpalany. 3.4. odpro- POTRZEBNA pomoc 
wadzić za nagrodą, domowa, Zachodnia 
Franciszkańska 36-24. 34 m. 1. 3766g 
Chruścielewski nr ta-1 EKSPEDIENTKA in­
bliczki 1670. 3757g teligentna, reprezenta 
-PRACOwNIA swe- cyjna, uzdolniona w 
trów Piotrkowska 22 samodzielnej sprzeda 
m. 34 poleca w do- ży konfekcji -;- po-

brym wykonaniu t~zebna. Stankiewicz 
wszelkiego rodzaju Piotrkowska 18. 

w:vroby trykotarskie. 3767 
ZAGINĄŁ piesek fok J P. P. „FILM POLSKI" 
sterierek, Filuś biało poszuku_Je s.tatystów: 
czarnv, z "Ogonkiem. 1 kobiet 1 męzczyzn w 
ZwrÓt wynaitrodzę, wie~u od lat 30~tu do 
Srebrzyńska 85-46. 60-cm o dobreJ pre-

3769g ~encji. Zgłasz~ć si~ z 
DZWO~CIE-1-62-_-1-6-'-flr Jedną fot?grafią: Bm­
ma Surowce Odpad- I ro Angazowania Ak­
kow;", f,ódź. Sienkie- torów i Statystów -
wicza 28 odbiera n<i-1 Łakowa. 29 - Atelier 
tvchmiast wszelkie ilo . od 10-eJ do 14ej. 
ści odpadków - pła- I 3776g 
ci najwyższe ceny! za 1 POMOC __ domowa na 
pamiętać i zantono-1 c~ły dz1en z gotowa­
wać telefon 162-16 mem potrzebna. Do­
. ,Surowc<-' Odoadko- bre warnnki. Żwirki 
we" :r-.ódź, SienkiPmL 28 m. 7 od 8 - 10 
cza 28. 3772k rano. 3779g 
DNIA-3o-:-rn1948 r: POTRZEBNI! Cielad­
rano z,ginał oies czar- nik na robote angiel­
nv Podpalany na ni- ską i czeladnik - Om) 
skich łapach oiton kró na robotę fantazyjną 
tki. Odprowadzić za B. Lisiń~ki Piotrkow-

W~'nagrod7Pniem. 'j ska 88-12. 
Piotrkowslrn 220 m. 17 --------­
lub Sienkiewicza 145. 'n~11flciw=en;P. l'f:ICV 
Jarzębscy. 3775g SAMOTNA starsza 

Zaofiarowanie oracy wars:-;:awianka popro­
wadzi gospodarstwo u 
samotnej lub 2 osób 

MASZYNISTKI! Ste- I smacznie gotuje lubią 
nJgrafii . (l~iurowej) 1 ca czygtość może być 
Maszynopisania (gru- wyjazd Jaracza 69 m. 
py początkowe, za- 11. 3745g 
awansowane) Central-
nego z ··i<Fi-u Sieno- Utuka 
grafów. 7..apigy Kiliń-
gkie<?o !\O. 7 :l3!l5-g KROJU, modelowa­
i>OTRZEBNE chałup- nia. szycia ubrań dam 
nice na kombinezony c;kich. dr.ieciecvch. bie 
„Alfa'' Piotrkowska 80 liźniargtwa, gorsE'ciar-
3 podw. nr p. 3725g gtwa (opatentowanym 
PRZYJMĘ pomoc aa: c;v~temem E11geniugza 
chodzącą z gotowa- Wiśniewgkiego) wy. 
niem, refC'rPncie ko- ' nczaia kurgv. Tnc;tvtu· 
nieczne. Kościuszki t11 Przemvsłowo-Rze-

93-16 oficyna. 3727g mir!<lniczego. Prórhni-
POTRZEBNA bukie- ~ 2s __ _ 22~ 
ciarka do kwiaciarni l\IATEl\'IATYlU, fizy­
Legionów 33. 3729g ki - gimn. liceum -
POTRZEBNY nomoc- w;tz_ic>lam, Skłodnw-

. nik dekarski Nanińr- gk:e.i 36 m. 3. 3774g 
kowskiel:!o 69. 3733g p 1.· • .1 • 
POTRZEB.N APomoc OS'lUó\ 1wan·e ro n Z IR 
domowa uczciwa wa- POSZUKUJĘ Kurow­
runki dobre Radwań- gkiego Jana, ur. 1923 
ska 28-1. 3737g r. i Kurowską Hel~nę 
TKACZ°""(KA) dobry z Wilna ur. 1921. Pro­
na angielskie (jedwab) l szę zawiadomić Łódź, 
ootrzcbny Zgłoszenia ul. Wólczai'tska 194. 
f.ódź. Chojny Tuszyń- Kurowska Apolonia. j 
ska 103 godz. 10-16. 3738g 

SKRADZIONO leg. 
szkolną Witkowski 

Lech. Rzgowska 211-1 
3720A' 

SKRADZIONO książ·· 
kę Ubezpieczalni, leg. 
tramwajową Podlecka 
Regina Strzelców Ka­
niowsklch 3. 

372!g 
ZAGUBIONO leg. U­
bezpieczalni Krzysiak 
Jan Włodzimierska 28. 
ZGUBIONO-książkę 

Ubezpieczalni Wiśnie 
wska Krystyna Kru­
cza 30. 3723g 
ZAGUBIONO książk~ 
Ubezpieczalni Roliń­
ska Józefa Wilcza 8. 
SKRADZIONO dowód 

kolejowy wydany 
przez DK w Łodzi 

Grzanka Walentyna. 
3728g 

ZAGUBIONO książe­
czkę Ubezpieczalni 
Grzegorczyk Zofia 

6-go Sierpnia 39. 
3730g 

SKRADZIONO dowód 
osobisty, leg. tramwa­
jową. kartki żywnoś­
ciowe marzec, kwie„ 
cień, leg. członkowskll 
PSS, Hetkowska An­
na, Legionów 40 . 

3735g 
ZGUBIONO ksiażecz:. 
kę wojskową RKU­
Łódź, kartę odzieżo­
wą, Karwacki Stefan, 
Gdańska 17. 3740g 
ZAGUBIONO książecz 
kę Ubezpieczalni Spo 
lecznej Bartczak Ig­
nacy, Wspólna 9. 

3742g 
SKRADZIONO książ­
kę Ubezpieczalni Hib­
ner Alfred. Podgórna 
18. 3755g 
SKRADZIONO !f'git. 
zw. zaw., legit. Tow. 
Przyjaciół Żołnierza, 
kartę rejestracyjną 

RKU - Łódź, kartę 
zatrudnienia wydaną 
przez okupanta, Sob­
czyk Zofia, śląska 86. 

376011; 
ZGUBIONO książPcz­
kę Ubezpieczeniową 
Irudenkowska Rozalia 
Marysin III, Czysta 27 

3764g 
ZGUBIONO legit. zw. 
zaw. Włókniarzy, Bo­
cheński Franciszek, 

Bonifraterska 11. 
3768g 

ZGUBIONO Jegit. służ 
bową wydaną przez 
komisję specjalną nr 
11-48, legit. tramwa­
jową niebieska Mali-
nowski Eugeniu:::i;, 

Piotrkowska 88. 
3771g 
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